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KONFERENCJA W HAD 


PESYMIZM I OPTYMIZIĄ 


Na kształtowanie się nastrojów społe- 
czeństwa dwie rzeczy zazwyczaj wywie- 
rają wpływ ujemny. Popierwsze: zbytni 
pesymizm, podcinający skrzydła ludz- 
kiemu -czynowi i odbierający wiarę we 
własne siły i własne jutro, oraz po dru- 


gie: nadmierny optymizm  usypiający 
czujność społeczeństwa i Jekceważący 
wszelkie czynniki wrogie, stojące na 


drodze rozwoju Państwa i narodu. 

W prasie polskiej wobec wyraźnej po- 
lityki Niemiec, prącej do rewizji naszych 
granic zachodnich rzekomo „w drodze 
pokojowej”, zwłaszcza wobec nastrojów 
na Zachodzie, widzących utrwalenie po- 
koju w likwidacji zwycięstwa Francji 
w 1918 roku — odzywają się raz po raz 
głosy ostrzegawcze, nieraz nawet alarmu- 
jące: miejmy oczy otwarte na zamiary 
Niemiec oderwania od mas Pomorza i 
innych ziem przez nas odzyskanych, prze- 
ciwdziałajmy we wszelki możliwy sposób 
intrygom niemieckim, obliczonym na ob- 
cięcie naszego terytorjum i zepchnięcie 
Wolski z drogi, prowadzącej do stanowi- 
ska mocarstwowego. 

Jeżeli uprzytomnimy sobie dzieje trzech 
mrzbiorów dawnej Rzeczypospolitej i role 
Prus w tem niecnem dziele, jeżeli weż- 
miemy pod uwagę, iż metody działania 
dzisiejszych Niemiec zbliżone są do spo- 
sobów fryderycjańskich, jeżeli wreszcie 


pamiętać będziemy, że na Zachodzie — 


po dziesięciu latach od czasu zakończe- 
nia wojny światowej, j 
kształtować stosunki, iż pobite Niemcy 
coraz bardziej rosną w butę, a opinia 
większości narodów jest zdezorjentowa- 
na i chętnie daje posłuch podszeptom ber- 
lińiskim — możemy uznać, iż owe głosy 
ostrzegawcze, owe alarmy wcale mie są 


jakimś objawem defetyzmu i pesymizmu. 


politycznego, ale są podyktowane zdrową 
troską o utrwalenie bytu państwa i niety- 
kalności naszych granic. 

Ostrzeżenia te niezbyt podobają się pe- 
wnemu odłamowi naszej prasy, uprawia- 
jącej zawodowy optymizm. Stara się ona 
przemilczeć rzeczy przykre i niebezpie- 
czne i widzi czasem rozkwit pomyślności, 
tam gdzie dojrzewają różne niespodzian- 
ki. 

Przed paru dniami właśnie „Głos 
Prawdy“ w celu przeciwdziałania „defe- 
tyzmowi“ i „pesymizmowi“ wystąpił Z 
artykułem historjozoficznym: Horyzonty 
Polski współczesnej. 

„Głos Prawdy“ twierdzi, zresztą, dość 
trafnie, że obecna konfiguracja historycz- 
no - geogratcizna naszej Rzeczypospolitej 

„Żywo przypomina nie co innego, jeno sta- 
tykę Połski w przededniu i w dobie Jej pań- 
stwowej wielkości w wieku XV i XVI... 

Prusy, bowiem, musiały cofnąć się na 
Zachód przeciętnie o 150 kilom., 
sja o kilkaset kilm. na Wschód... 

Ale są różnice. Niemasz już obok nas 
wielkiej potęgi tureckiej, ale zato sąsia- 
dujemy z nowocześnie urządzonym orga- 
nizmem narodowym niemieckim. „Głos 
Prawdy“ przyznaje, że jest to stan rzeczy 
gorszy, przypominający raczej czasy Bo- 
esławów w obliczu potężnych Niemiec 
średniowiecza. 

Ale jakież stąd wnioski?.. Całkiem nie- 
Oczekiwane. Możemy spać spokojnie. Je- 
żeli bowiem... 

— „nawiążemy masze położenie obecne do 
położenia Polski Jagielońskiej — to w Śmiech 
Się obrócą niewczesne Żarty i możliwości po- 


Snowden zrywa dawne zobowiązania 
Angliji. 
HAGA. (PAT.) Odpowiadając na 


posiedzeniu komisji finansowej na wywo- 
„dy Sziowdena, Cheron przytoczył treść no- 
ty Balfour'a, w myśl której Anglja doma- 
ga się od swych sprzymierzeńców, zarów- 
no jak od Niemiec, jedynie umożliwienia 
jej uregulowania zcbowiaązań wobec Sta- 
'nów Zjednoczonych A. P. Cheron zazna- 
czył, że podczas rozmowy prowadzonej 
[19 października 1028 r., a więc w okresie, 
popuzedzającym zwołanie ikomitetu rze- 
czozyeiawców, Poincaré į Churchill stwier- 
dzili zgodność pogladów co do utrzyma- 
nia stosunku procentowego podzialu nie- 
mieckich rat rocznych przyjętego w Spa. 


Istnieje możliwość porozutnienia. 

| LONDYN. (PAT). — Korespondenci 
dzienników angielskich w Hadze dono- 
szą, że z wyników wczorajszej konferen- 
(cji prywatnej delegatów Francji, Belgji, 
Włoch i Japonji można wnosić, iż zastrze 
żenia Snowdena co do Świadczeń w natu- 
rze zostaną zapewne przyjęte. Również 


ŻE 


mawiali z nimi sytuację, wytwerzona 
przez dzisiejsze przemówienie Snowdena. 


| 
,Komisja polityczna na martwym punkcie. 

HAGA. (PAT). — Pod wpływem 
przesilenia na konferencji, wywołanego 
zdecydowanem wystąpieniem Snowdena 
w komisji finansowej, rola komisji poli- 
'tycznej zeszła na płran drugi, W związku 
|z powyższą sytuacją korespondent PAT, 
w Hadze zwrócił się do najbardziej au- 
teryltalywnej osobistości w delegacji tran- 
jeuskiej, od której otrzymał w powyższej 
sprawie następujące oświadczenie: 

„Od samego początku powstania ko- 
misji połtiycznej prezes francuskiej Rady 
Ministrów, Briand, przypomniał stale i w 
sposób stanowczy, iż prace, które wcho- 
dzą w zakres zadań komisji politycznej 
i podkomisyj, któreby, ostatzcznie zosła'y 
utworzone, będą bezwzględnie podporząd 
kowane sprawie uregulowania kwestyj fi- 
naisowych. Nie może więc być mowy o 
żednym decydującym fakcie w dziedzinie 
|polityki dopóki prace komisji finansowej 
nie doprowadzą do pozytywnych rezulta- 


tak się zaczynają | 


dość pocieszające wyniki dała dzisiejsza | 

ranna konferencja komisji finansowej. Sprawa zagłębia Saary. 

Ten optymizm potwierdza odpowiedź fran BERLIN. (PAT). — Biure Wolffa 
cuskiego Ministra Finansów p. Cherona potwierdza w depeszy z Hagi, że delega- 
na przemówienie brytyjskiego Ministra cja niemiecka opracowywuje projekt za- 
Przemysłu i Handlu p. Grahama, doty- łatwienia sprawy zagłębia Saary, który w 
czące świadczeń w naturze. Jak wiadome najbliższym czasie zostanie wręczony de- 
Minister fiancuski uznał, że stanowisko legacji trancuskiej. 

brytyjskie czyni kwestję otwartą a tem sa. HAGA. (PAT). — Premjer Briand 


mem daje możność wybrnięcia z trudne- odwiedził wcozraj przed południem Mi- 


| Angielskiego Montagu 


a Ro-| 


go położenia. 

HAGA. (PAT). — Briand, Loucheur 
i Cheron przyjęli o godz. 16 delegatów 
belgijskiego, włoskiego i japońskiego i o- 


LONDYN (PAT). — Podniesienie 
stcepv dyskontowej w Ameryce było wczo- 
raj głównym tematem rozmów londyń- 
skiej City. Wśród makłerów dyskutowano 
z obawa możliwość podniesienia dyskon- 
ta angielskiego w najbliższym czasie, W 
związku z tem grupa poważnych makle- 
rów zwróciła się do gubernatora Banku 
Normana, który 
zapewnił ich, że do natychmiastowego 


nistra Stresemanna i przeprowadził z nim 
rozmowę, jak donoszą z kół niemieckich, 
w sprawie programu prac podkomisji 
| technicznej dla spraw ewakuacji. 


LONDYN A STOPA PROCENTOWA AMERYKI 


'podniesieria stopy nie dojdzie i zapowie- 


dzieł, że zapewne w końcu sierpnia do- 
piero Bank Angielski rozważy sytuację. 
Oświadczenie Montagu Normana przy- 
niosło ogólne uspokojenie. Na rynku 
pieniężnym panuje przekonanie, że Bank 
Angielski dołoży wszelkich starań by uni- 
knąć podniesienia stopy procentowej. W 
każdym razie reakcja City na zarzadze- 
mia Amerykańskie jest raczej spokojna. 


nownego upadku Państwa Polskiego, o możli- 
wości nowych rozbiorów. Przestały istnieć 
warunki europejskie, w których to było możli- 
we — warunki geograficzne i historyczne. 

A więc, jeżeli dyplomacja niemiecka, 
usiłująca przekreślić Traktat Wersalski, 
będzie czynić wszystko, by doprowadzić 
do rewizji naszych granic — my — naj- 
spokojniej w świecie łudźmy się, że je- 
steśmy Polską Jagiellonów, jednym z naj- 
potężniejszych mocarstw Europy i powia- 
dajmy sobie, że „przestały istnieć warun 
ki geograficzne i historyczne, które przy 
czyniły się do rozbiorów. ` 

Widocznie „Głos Prawdy“ piszac te 
słowa, zapomniał o istnieniu Prus — Nie- 
miec. 

A wkońcu różne odpowiednie zapew- 
nienia, z których jedno tylko jest prawdzi- 
we, że Polska jest dziś bez porównania 
silniejsza, niż w XVIH wieku. 


A tymczasem niedopuszczenie Polski 


rencji Haskiej, świadczy, że niestety, nie 
|jesteśmy Połską |agielonów. 
| I poco te pseudo-historyczne wywo- 


do udziału w komisji pofitycznej Konfe- 
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dy dla spotęgowania optymizmu, które- 
go i tak mamy za wiele? 

Czy nie lepiej patrzeć prawdzie prosto 
w oczy? Wszyscy chcemy, by Polska dzi- 
siejsza corychlej mogła powrócić do daw- 
nej świetności i chwały Jagiellonów, Ba- 
torych i Sobieskich, ale wiemy, że doj- 
dziemy do tego.cełu tylko po uporczywej 
i wytrwałej walce. 

Wiemy, że Polska nie da się usunąć, 
jak w XVIII w. z karty Europy, wiemy, że 
czeka nas wielka przyszłość dziejowa. ale 
stanie 
którym nic nas nie uchroni. 

Dlatego też, w całej świadomości, iż 
niewolno nam uronić ani piędzi ziemi 
polskiej, choćby świat cały sprzysiągł się 
przeciwko nam, ufni w sprawiedliwość 
Bożą i w poczuciu własnej siły — sądzi- 
my jednak, że zamykanie oczu na widok 
czyłrających niebezpieczeństw, jest polity- 
ika strusia, nierorzsadna i niebezpieczna. 
, Potrzeba nam dziś nie optymistycz- 
nych kołysanek, ale czujności i zapobie- 
gliwości, strzeżonego bowiem Pan Bóg 

L. Radziejowski. 


strzeże. . 


się to po ciężkim trudzie, przed | 


DZIEŃ POLITYCZNY 


POWRÓT P. MIN. ZALESKIEGO. 
W końcu bieżącego tygodnia powra- 


lca z konferencji haskiej p. Minister 
Spraw Zagranicznych August Zaleski. 
| Dnia 29-go b. m. min. Zaleski wyjedzie 
na sesję Ligi Narodów. Delegacja pol- 
ska na tę sesję ze względu na sprawy, 
które mają być na sesji Ligi rozważane 
wyjedzie w zwiększonym składzie, 


P. MINISTER SKŁADKOWSKI. 


Mimister spraw wewnętrznych gen. 
Skladkowski, jako pelniący zastępczo fun- 
kcje premjera, przyjał w sobotę wice-m:- 
nistra reform rolnych p. Radwana oraz 
|wice-prezesa Banku Gospodarstwa krajo- 
wego, gen. Maciszewskiego. 


PRZYJECIA W M. S. Z. 


P. J. Łukasiewicz, dyrektor depar- 
konsularnego, zastępca nieobecnego mini- 
stra spraw zagramicznych, przyjął wczo- 
raj p. Rulli, sekretarza ambasady włoskiej 


GOŚCIE ZAGRANICZNI. 
Dziś przybywa do Warszawy wyciecz- 
lka kitkunastu parlamentarzystów brazymi 
skich, których podejmować będzie śniać” - 
„aiem marsz. Daszyński. 
| Wycieczka  dziunnikarzy rumuńsk'« | 
| zostala odroczona do 16 b. m. Natomia:t 
w poniedziałek przybywa 7 dziennika: zv 
lestońskich, przybywających na posiedz- 
nie kolejne porozumienia prasowe. 
estońsko - polskiego. Zwiedza oni War- 
szawę, Poznań, Gdynię, Katowice, Kra- 
ków, Zakopane i Wilno, 

Ostatnio bawili u nas przedstaw 'cizle 
prasy mniejszościowej w Niemczech : 
|przedstawiciele prasy bawarskiej. 


NOWY ROK SZKOLNY. 

W roku bieżącym decyzją Minister- 
stwa Wyznań Religijnych i Oświecenia 
Publicznego rozpoczęcie nowego roku 
szkolnego w szkołach średnich nastąpi 
3 września. 


POMOC LEKARSKA W WOJSKU. 


Ministerstwo Spraw Wojskowych za- 
rządziło okólnikiem do dowódców koi- 
pusów, aby przestrzegali, by przy 
wszystkich pułkach stale były czynne 
pogotowia lekarskie, które w nieszczę- 
śliwych wypadkach udzielałyby natych- 
miastowej pomocy. Każdy nieszczęśli- 
wy wypadek ma być meldowany ofice- 
rowi sądowemiu. 


WALKA Z EPIDEMJAMI. 

Departament służby zdrowia Mini- 
sterstwa Spraw Wewnętrznych wyda w 
tych dniach okólnik o zwalczaniu duri 
brzusznego. W dażeniu do zmaniejszenia 
istniejącego nasilenia  epidemji duru 
brzusznego zalecone ma być ścisłe izo- 
lowanie chorych od otoczenia, przepro- 
wadzane mają być szczepienia ochronne 
wreszcie wojewódzkie wydziały zdrowia 
wprowadzić mają badania bakterjolo- 
giczne. 


LOT „POŁONIF” ODŁOŻONY 


Rozeszły się pogłoski, że lot transat- 
lantycki „Polonji”, na której mieti lecieć 


por. Kalina i Klisz, w tym roku według 


AŻ we prawdopodobieństwa me od- 
1 bedz i 


ie się. 
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NOWA PROCEDURA KARNA. i 


W m. październiku zwołany ma byc 
rzez _ Ministerstwo Sprawiedliwości 
iazd prokuratorów Sądów Okręgowych, 

Apelacyjnych. Prokuratorzy złożyć 
nają sprawozdanie Ministrowi Sprawie- | 
fiwości z tego, jak wprowadzona zo- 
„ała w życie nowa procedura karna. 


CZESI WOŁYŃSCY. 


PRIMO DE RIVERA W PO 


MADRYT (PAT). — Prezes Rady 
Ministrów odjechał w dniu wczorajszym 
z dwiema swojemi córkami samochodem ' 
do miejscowości klimatycznej Mordariz, 
skąd następnie uda się do Vianna do 
Castello. Jest to pierwsza wizyta, któ- 


rą gen. Primo de Rivera składa na tery-: 


torjum portugalskiem. 


Wojewoda wołyński, p. Henryk Jó- 
ealski, otrzymał nastepujacy telegram: 
„Św ęcąc uroczyście 1000-lecie męczeń- | 
skiej Śmierci patrona Czechosłowacji św 
Króla Wacława, Czesi, zebrani w soborze 
Kwasilowskim wyrażają wierność Rzeczy- 
pospolitej, śla uprzejme „Na zdar“. Pod- 
pisavi: ks. Listewski, dr, Czerwiński, inż. 
$wąrowski-Schliesig. | 


OBRADY KOMISJI KOLEJOWEJ 
W MOSKWIE, 


W dn. 12 b. m. rozpoczna się w Mo- 
skw'ie obrady komisji kolejowej, która 
zajmie się ostatecznem opracowaniem pro- 
iektu bezpośredniej taryfy towarowej dla 
komunikacji pomiędzy Polską a Sowieta- 
mi. 


Stosownie do uchwaiy ostatniego zja- ant“ projekt utworzenia Stanów Zjedno- cych obozach, które oddziela Wisła. Nie 
zdu kolejowego, który odbył się w czerw- czonych Europy, zaznacza, iż należy za- mega one doprowadzić do pacyfikacji 
cu r. b. w Odesie, taryfa ta musi być wczasu ustalić wyraźnie kwestję zachowa- Eurepy, dopóki pozostaną na tem stano- 


wprowadzona w życie z dniem 1 listopa- 
I EW ze ii | 


Zamach na Habibullaha | 
WIEDEŃ (PAT). — Wedlug donie- | 


sień dzienników z Londynu w Alahabad pisaniem umów lokanmeńskich, Froacja gadnienie granic Europy centralnej — zo- 


dokonano zamachu na uzurpatora atgań- 
skiego Hubibullaha w Kabulu. Nieznany 
sprawca strzelił do niego, chybił jednak 
celu 

Podróżni z Kabulu donoszą, że Ha- 
bibullan zwolna się modernizuje, używa 
automobili i nosi strój europejski. Zniósł 
on zakaz fotografowania i puścił w obieg 
pieniądze papierowe. 


Ford podwyższa płace 

DETROIT (PAT). — W czasopiśmie 
North American Review ukazał się wy- 
wiad z Henry Fordem, którv między inne- 
mi oświadczył, że w niedalekiej przyszło- 
ści podwyższy place wszystkim robotni- 
kom zatrudnionym w jego zakładach. 
Obecnie 200.000 robotników Forda otrzy- | 
muje mintnialnie po 6 dolarów dziennie. 


Trzechsatlecie kościółka 


|monstrowali 


Premjer hiszpański ma odbyć z sze- 
fem rządu portugalskiego rozmowę, w 
czasie której obaj mężowie stanu poru- 
szą szereg kwestyj, interesujących oba 
kraje. Na granicy powitali premiera 
hiszpańskiego przedstawiciele władz 
portugalskich oraz szereg „wybitnych 
osobistości, z któremi premjer odbył po- 
dróż do Vianna de Castello. 

W Vianna do Castello, Primo de Rive- 
ra udoł się do hotelu, w którym oczeki- 
wał go generał lvens Ferraz, premier rzą 
du portugalskiego wraz z córką oraz sze- 
reg wybitnych osobistości, którzy powitali 
go'ci hiszpańskich. 


PANZEURUPA A BEZP 
PARYŻ (PAT). — Deputowanv Jan 
Fabry, cmawiajac na lamach „JIntraasige- 


nia sę Niemiec nietylko wotkc Francji, 
lecz i wobec państw, z któremi Francia 
zwiazana jest przysięgemi wiecznej przy- 
jaźni t uroczystemi traktatami, jak z Pol- 
ską i Czechosłowacja. | 

Nie należy zapominać, że wraz z pod- 


gwarantowa:a Polsce | Czechostowacji 
nietykalność ich granic. Dodatkowy ten, 
traktat byłby zbyteczny, gdyby Niemcy. 
przyjęły wobec tych granie takie s«me Zo- 
bowiazan a, jak względem granic Francji 


lacji, która kosztowała Hiszpanję tysiące 


|ejach pokojowych omawiano tylko drugo- 
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W czasie Śniadania Prmo de Rvera, 
odpowiadając na pytania premjera portu- 
galskiego, dotyczące Marokka, stwierdził, 
że problem Marokko został całkowicie roz 
strzygnięty. Rozbrojenie tubylców zostało 
przeprowadzone tak skrupulatnie, że nie 
pozostawiono w ich rekach ani jednej bro 
ni pelnej. Rozbrojenie położyło kres sytu- 


ofiar i 5 miljardów pesetów. 

Obaj szefowie rządów portugalskiego 
i hiszpańskiego, wraz z świtą, udali się 
o godz. 18-ej do Mondariz, przyjmowani 
na moście w Tuy przez władze hiszpań- | 
skie oraz liczne rzesze publiczności. 

Wieczorem odbył się w restauracji jed 
nego z hoteli bankiet. kase: 

W dniu wczorajszym szefowie obu rzą 
dów udali się samochodem do Santiago 
Compostelic. Popołudniu gen. Ivens Fer- 
raz wraz z córką i świtą odjechał z po- 
wrotem do Portugałji. 


JECZEWSTWO POLSKI 
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W obronie traktatów 
WIEDEŃ (PAT). — Dzienniki wie- 
deńskie donoszą z Budapesztu: Podob- 
nie, jak studenci czechosłowaccy i ru- 
muńscy, tak samo i studenci jugosło- 
wiańscy postanowili nie brać udziału w 
międzynarodowym kongresie studentów, 
który rozpocznie się jutro w Budapesz- 
cie. Jako powód podają, że w Buda- 
peszcie planowane są z okazji kongresu, 

demonstracje rewizjonistyczne. 


Skutki katastrofalnych kur7 


LWÓW. (AW). — W zwiazku z Kata- 
strofalnemi burzami, które nawiedziły w 
ostatnich dniech Czortków i okolicę nad- 
chodzą wiadomości z gminy Uchryn, iż 
grad na przestrzeni 250 mvrgów zni- 
szczył plony w 65 proc. W ginie Kali- 
nowszczyzna i Białobożnica grad wybił 
zesiewy na przestrzeni 500 1norgów w 
gminie Białej na obszerze 3.000 morgów 
gran zniszczył zasiewy w stosunku 45 — 
75 proc. W wojewódziwie Tarnopolskim 
bardzo znaczne szkody. W powiecie prze- 
myskim grad zniszczył również zasiewy 


i Biga, Niestety Niemcy į Francja znaj- | 
duja się w tej kwestji w dwóch przeciw- | 


wisku. Nie moga też pretendować do 
zlikwidowania woien, udajac, że nie spo- 
strzegają tej fałszywej sytuacji, w jakiej 
sę znajduja, Od 10-ciu lat na konføren- 


rzędne sprawy. Główna kwestja — za- 


siata. detychczas, zdaniem autora, nieroz- 


strzygnięta. 

Iewstaje pytanie, czy u progu Sta- 
rów Zjednoczonych Europy Niemcy, 
sułenye sa nie czyrzć żadnej różnicy mię- 


dzy przyjaciółmi Framcji a mia sama. 


AWANTURY W RITMCZ 


BERLIN. — (PAT.) Obecnie uro- 
czystości 10-lecia konstytucji republikań- 
skich Niemiec poprzedzone byiy wczoraj 
wieczorem krwawą awenturą... W .okolicy 
dworca ślaśkiego komuniści zorganizuw=li 
demonsttację antvpalistwowa. Przeciąga- 

ze śpiewem pieśni rewolucyjnych, de- 
oni pizeciwko sziandarom, 
Rzeszy, wywieszonvm już wczoraj na| 
dworcu śląskim. Demonztranci zaalako- | 
wali patrol policyjny, złożony z 3-ch urzęd | 


e fi 


daw mid LI à 
t zw. sztandarowcami republikańskimi, 
którzy ze wszystkich stron kraju przyjeż- 
ażają na uroczystości do Berlina, Komen- 
dant policji zawiadomił pastję komunisty- 
czną, która bez uprzedzemia wladz pol | 
cyjnych planowała demonstracje i pocho: 
dy uliczne, że demcnstrecje te ze względu 
na bezpieczeństwo publiczne są zakazane. 

Przybyła čo Berlina wieksza grupa 
anztrjachiego związku republikańskiego, 
by wziąć udział w uroczystościach 10-lecia 


ników i ranili strzałami patroluiących po- konstytucji Rzeszy. Podczas przemarszu 
licjantów. Jeden z zactakowanych poli- przez miasto republikanie austrjaccy zo- 
cjantów zmuszony był w obronie własnej stali napadnięci przez komunistów berliń- 
użyć broni, zabijając jednego z napastni- skich, przyczem doszło do bójki, w czasie 


w słosunku 50 proc., w powiecie brzeżań- 
skim na przestrzeni 600 morgów, w gmi- 
nie Jurjampol szkody wynosza 200 tysię- 
cy zł. 


Sobór św. Wzoczimierza na muzeum 


MOSKWA. (AW). — Ukraiński ko- 
misarjat oświaty wydał rozporządzenie 
zamknięcia znanego soboru w Kijowie, t. 
zw. włodzimierskiego. W soborze powstać 
ma muzeum antyreligijne. 


Aresztowanie w Rumunji 
BUKARESZT, (PAT). — Dnia Y 
bm. wieczorem trybunał zatwierdził po- 
stanowienie aresztowania senatora Staicu 
niższego urzędnika Ministerstwa Spraw 
Zagrenicznych Dospimescu, którzy sa o: 
skarżeni, iż starali się uzyskeć drogą nie- 
legalną paszporty dla Barbu fonezcu, za- 
mieszanego w aferze księcia Kerola. Ag. 
Rador stwierdza, że Staicu nie był mgdy 
wice - przewodniczącym senatu. lecz 'tyl- 
ko sekretarzeni. 


7 EA 

Bancytgim na 6, SidśKi 
KATOWICE. (AW). — W ostatnich 
miesiącach dokonano szeregu napadów i?- 
bunkowych na terenie całego Górnego Ślą 
ska. Śledztwo prowadzone przez władze 
ledcze w Katowicach, przy współudziale 
władz w Królewskiej Hucie i Wielkich Haj 
dukach, doprowadzito do uięcia całej do- 
brze zorganizowanej bandy, składającej 
się z brci Pawła i Józefa Oc ków po- 


WIEDEŃ (PAT). — W niedzielę, 
obchodził uroczyście kościółek na Kah- 
lenbergu trzechsetletnią rocznicę swego 
istnienia. W uroczystości tej wzięli 
udział Polacy, zamieszkali w wiedniu. 


ków i raniąc poważnie dwóch innych. 
Ton prasy socjalistycznej i komunisty- 
cznej jest coraz bardziej podniecony. Ko- 


| stało pobitych. 


lów rewolwerowych. 


(której kilku republikanów austrjackich zo- chodzących z Gliwic, Waltera Peldzika i 


Waliera Opasowskiego z Debia, Alfreda 


Socjalistyczny „Vorwärts“ donosi, że w | Pastuszka z Królewskiej Huty i Roberta 
ła polityczne liczą się z możliwością po- |czasie bójki padło z domu, w którym się, Frytscha z Bielska. 
ważnych starć pomiędzy komunistami, a mieści redakcja „Rote Fahne”, kilka strza- 


Szajka oskarżona jest o udział w licz- 
nych napadach i mordersiwach 


HIERONIM ZALESKI. 


Na rozdrożu 


POWIEŚĆ. 


57) 
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Pary taneczne ruszyły naprzód — modne panny i 
panie szłv jak do ataku naprzeciw tancerzy — kadrvl 
przewijał się po sah, pani Miodnicka, podawszy rękę 
danserowi swego vis A vis, przerwała rozmowę z mło- 
dzieńcem, mówiacym o sobie: „my poeci”. 

Ochocza zabawa trwała do rana! 


Świt leniwo otrząsł się z mroków ustępujacej nocy. 
Kłęby mgły gestej i nieprzenikliwszej, aniżeli za dni 
poprzednich — przewalały się po ścierniskach i łąkach 
przez dłuższy czas — a potem podźwienęły się z zie- 
mi, wzniosły się w obłoki i rozpostarły pomiędzy nie- 
bem a ziemią jednostajną szarość! Słońce tym razem 
zapomniało się obudzić! 

Nastał dzień — ten pierwszy dzień pożycia małżeń- 
skiego Adama i Neli — mroczny. jesienny i taki dziw- 
nie ponury, taki bezmiernie smutny! 


CZĘŚĆ PIATA. 


XIV. 


Od szeregu tygodni ani jeden promyk słoneczny 
nie przedarł się przez te, jak ołów szare i jak ołów 
ciężkie chniury, zwisające nisko nad ziemią. 


| 


| 
|| 


| 


| 


Deszcz padał i padał bez końca. Grząskie błoto 
na wiejskich drogach stawało się z każdym dniem co- 
raz głębsze i coraz trudniejsze do przebycia. 

, Życie zamarło w całej okolicy. Wyruszał z domu 
len, kto musiał. Kogo nieodparta konieczność do tego 
nie nagliła — siedział przy kominku, zadowolony, że 
nie moknie na zimnym deszczu, nie zamęcza koni i nie 


'nurza swego wehikułu po osie w błotnistych r „ztopach. 


Trześniowski dwór — tak samo jak inne, odcięty 
był od Świata; przez gościnne rozwarte ramiona bramy 
wjazdowej, nikt nie zajeżdżał przed ganek, opleciony 
bezlistnemi już łodygami dzikiego wina. Nawet pań- 
stwo Roszkowscy od dwóch miesięcy nie wyruszali 
z Kętrzyc, poprzestając na przysyłaniu od czasu do 
czasu konnego posłańca z zapytaniem, jak się pań- 
stwo Śmiałowscy mają i czy im czego w domu nie za- 
brakło. 

W Trześniowskim dworze z nastaniem dnia stary 
Walenty dreptał po pokojach ze śmietniczką i miotełka 
w ręce i następywał na pięty kredensowemu chłopcu, 
którego mu przeznaczono do pomocy. 

Chłopak froterował podłogi, zamiatał, ścierał ku- 
rze a Walenty chodził za nim jak cień i szeptem — aby 
państwa przed czasem nie zbudzić — gderał, bez koń- 


ca gderał! 

Sprzątanie rozpoczynało się w kancelarii pana, 
a kończyło się w jadalni. 

Jadalnię uważał Walenty za sanctuarium rodzin- 
|nego ogniska i tu objawiał szczególniejszą pedanterję 
| Dbał o to, aby nigdzie ani atom kurzu nie pozostał, a 
gdy nareszcie, po najdokładniejszem zbadaniu każdego 
| sprzętu, uznał, że stało się zadość jego wymagamom — 


wówczas stawał przed ściennym zegarem i wpatrując 
się w jego tarczę, czekał na uderzenie siódmej. 
Zwyczajnie na temi oczekiwaniu upływało kilkana- 
ście minut, podczas których myśli Walentego bądź od- 
biegały od obecnej chwili i zanurzając się w przeszłoś”, 
rozpamiętywały rozmaite 'uinione wydarzenia — bądź 
też schodziły na śliskie dla jego umysłu drogi poglą- 
dów filozoficznych, na temat tykania zegaru, odmierza- 


| jacego bieg ludzkiego życia! Czasami owe myśli tak za- 


jęly starego sługe, że zegar wydzwcnił oczekiwaną go- 
dzinę, a Walenty tego nie zauważył i 

Tak zdarzyło się dziś właśnie. 

Już dziesięć minut upłyneło od uderzenia siódmej, 
a trześniowski major domus stał przed tarczą zegaru, 
zatopiony w przeszłości, która wywołała wizję dawnego 
dworu. Był tam pan Jacek, był pan Skierka, stare me- 
ble, zczerniałe od starości portrety antenatów Śmiałow- 
skich i owa szafka z gdańskim zegarem, wygrywają- 
cym kuranty. 

Byłby stał jeszcze długo i czekał na owa zegarowa 
muzykę, od tak dawna już umilkłą -— gdyby chlopak 
kredensowy nie był odezwał się z kata pokoju: 

— Panie Walenty, już po siódmej! 

Ocknął się stary, spojrzał na zegar przytommiej 
i uderzywszy się w czoło, jęknał: 

— Aj! to cymbał ze mnie!... i 

— Święta prawda — potwierdził chłopczysko. 

— A jakże! — rzucił bezmyślnie Walenty, nie za- 
stanawiając się nad zjadliwością dowcipu swego po- 
mocrika. za 

— Chybaj do kuchm! Czas zemleć i naparzyć ka- 


wę — duchem!... | 
Ka d ad; 
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ŻYCIE KATOLICKIE 
ZWYCIĘSTWO STOW. MŁODZIEŻY POL. 


W ŚWIECIE PRZYSPOSOBIŁ 
Stowarzyszemia Młodzieży Polskiej 
Związku Wileńskiego raz po raz odno- 
sza zasarżone sukcesy ma terenie pracy 
przysposobienia wojskowego i wychowa- 
nia fizycznego. Niedawno S. M. P. od- 
niosły świetne zwycięstwo w powiecie 
Brusławskim, dziś zaś niemniejsze W 
pow. Postawskim (woj. Wileńskie) pod- 
czas powiatowego Święta w. f. i p. W., Ja- 
kie odbyło się w Postawach w dawach 3 
i 4 bm. 

Do szlachetnego wyścigu tzżyzny fi- 
zycznej stanęły: Stowarzyszenia Młodzte- 
ży Polskiej, Zwiazek Strzekcki, Polcyjne 
Kluby Sportowe oraz dwie szko y. Współ 
zawodnictwo silne, a co więcej nie za- 
wsze współmierne. Rozegranych zostalo 
13 konkurencyj, wśród których S$. M. P 
odrazu wysunęły się na czoło wszystkich 
bez wyjatku organizacyj, co widocznem 
się stato przy rozdawaniu nagród, Na o- 
cółna ilość 29 nagród Stowarzyszenia 
Młodzieży Polskiej uzyskały 13, Związek 


NIA WOJSK. I WYCH. FIZ. 
„Strzelecki 4, Kluby Policyme 9 i szkoły 3 
nagrody. 

Zauważyć mależy, iż Stow. Mł. Pol. 
zajęły w ogólnej klasyfikacji organizacyj 
p w. pierwsze miejsce, a w konkurencji 
pań na ogólną ilość 6 nagród druchny S$. 
M. P. uzyskały 5, zaś Związek Strzele- 
cki L 

Ale netylko pod względem „jelsościo- 
wym prym dzierży.y S. M. P., także iloś- 
ciowo byy one reprezentowane najs:lużcj, 
gdyż druhen i druhów S. M. P. przy- 
było na święto około 100 osób, ze Zwiaz 
ku Strzeleckiego okolo 40 ; t. d. 

Zewodom przyglądaly się (umy pu- 
bliczności, wśród której widzieliśmy nie- 
kiamany zachwyt dla przedstawicisi S. 
"M. P., okazywany na każdym kroku. Ja- 
snem się staje, że idea S. M. P. ogarnia 
lcoraz szersze szeregi młodzieży na pół- 
nocno - wschodnich krańcach Rzeczypo- 
„spolitej i ugruntowuje się w spoleczeń- 
stwie. (KAP). D 


— | e 


Z KRAJU 


BIALYSTOK 
Strajk w fabryce dykt 
Dyrekcja fabryki dykt Hesbacha w. 
Pojlidach fabrycznych około  Bialego- 
stoku zwolniła przed 6 tygodn.ami robot- | 


qaieostrzożnego obchodzenia się z ogniem 
przez małe dzieci. 
KOLNO 
Postrzelenie na granicy. 
W rejonie Warmmak, gminy Łyse, w 


f(v. szatą F 
JZIERORIER| Dzis: Klary P. | 
Jutro: Hipolita 


Wschód stoca a, 4.13 
Zachód godz. 17.7 
Wschód ksijżyca 15.44 


, PONIEDZIALEK Zachód goua. 2.13 
WYCIECZKI OECE W WARSZAWIE 
i 


W czwariek przybyą z Meskwy do 
Warszawy wycieczka zamożnych furv. 
stów amerykańskich, ztożoma z 23 osób, 
przeważnie mieszkańców Nowego Jorku 
Amerykanie cpuścili Warszawę, udając się 
przez Berlin do.Paryża, w piątek wiecz 
W ciągu I i pół-dniowego pobytu w War 
szawię zwiędzii eni osobirwości mżasta 
i okolicy, aprowadzani i obwcżeni przez 
przewodników „„Poitura*, Goście amery- 
kańscy zamieszkiwali w Bristolu 1 ośw1t6 
czyli przy wyjeździe, że odnoszą Z *rót- 
„kiego pobytu w Warszawie b. mile wra- 
żenie. 
| 15b, m. przybędzie do Warszawy wy | 
|cieczka katolicka, złożone z 14 osób z 
|Bratisławji,, która pozostanie w stol:cy 
|przez 3 dni, poczem uda się do Poznania. | 
| 16 b. m. oczekiwana jest w Polsce 
wycieczka włoska złożona z 65 osób, któ- 
ra po zwiedzeniu Krakowa i Poznania, 
uda się na Międzynarodowia regaty do 
Bydgoszczy. 

| ILE JEST SAMOCHODÓW. ..... 

W WARSZAWIE. 


NIKA 


WYPADEK Z MOTOCYKLEM 
,lNa szosie lubelskiej, w pobliżu wsi Łajskie, 
motocykl, kierowany przez inż. Juljana Wie- 
czyńskiego l. 43, pędzący z szybkością 95 klm. 


| na godzinę, wpadł na kamień i wywrócić się 


re jezdnie. W koszyku motocyklowym siedziała 


jora inżyniera Wierzyńskiego, Helena, lat 23. 
Skutki wypadku były fatalne. P. Wierzyńska do- 
|zrała wstrząsu mózgu i ogólnego poiłuczenia 
(wraz z krwofokien z ucha. Inżynier Wierzyń- 
ski poza ogólrem potłuczeniem, złamał oboj- 
czyk. 

Rantych przewiózł radjeżdzający autobus do 
lecznicy Solmaua w Warszawie. 


STRZAŁY PRZY UL. MIŁEJ 
Na rogu ul. Milej i Dzikiej wszczęło awan- 


lurę kiku mężczyzn. Fosterunkawy Franciszek 
Ogrodwk wsłował isierweńjować, Na widok 
policama dhim zebrany rzucił się na niego i 


chciał go rozbrojć. W obronie życia policjant 
wysirzelł z rewolweru na postrach i użył bagne 
fu, raniąc jednego z awanirrników. 

Hum się rożpierzchł. Sprawców awantury 
zatrzymano i odprowadzeno do 5 komisarjatu. 
Są lo Ka imierz Kaczmarek i Piotr Szubacz, 
obydwaj ślusarze. Rarnego ba gnetem Szubacza 
o air.yło Togotowie Ratunkowe. 


- 


ZAMORDOWANIE ZŁODZIEJA 
O godz. 5 rano na polu pod wsią Wawry- 
szewen:, gm. Młociny, mieszkańcy znaleźli zwło 
ki nieznanego niężczyzny. Policja 26 komisarja- 
tu rozpoznała w zabitym zwłoki znanego zło- 
dzieja, Jana Szczęsnego. Na ciele zabitego 
stwierdzono kilka ran kłótych, z których jedna 


nika Aleksandra Klimiuka, którego przy- powiecie kolneńskim strażnik straży gra- 
jeła przed kiiku dniami ponownie do pra- nicznej Eugenjusz Górski postrzelił w le- 
cv, ale w innym miż poprzednio oddziele wą nogę (zgruchotanie kości) Józefa An- 
fabryki. Okol.czność tę wykorzystał okrę- drzejczyka zs wsi Dudy, gminy Łyse, w 


Oddział drogowy, komisarjatu rządu |w okolicy serca. 
zarejestrował w ciągu lipca r. b. 68 no- 
|wych prywatnych samochodów osobo- 


| wych, 37 dorożek samochodowych, 32 


| 
W Wawrzyszewie tej nocy odbvwałą sie za- 


bawa, w której bral udział również i Szczęsny 
Nad ranem Szczęsny wraz z kilku towarzysza» 


gowy sekretarjat zawodowego związku 
robotników przemyslu drzewnego w Bia- 
wmstoku i wywołaj strajk w d. 7 sierpnia | 
mB. -.- 

Strajkułje 160 pracowników. Przebie 
strajku spokojny. 

Dwa ,wielkie pożary na prowincji. 

W Łunime, powiatu grodzieńskiego 
spłonęiy dwa domy mieszkalne, należące ' 
do Jankia Załuckiego i Heleny Głodkow-, 
skiej. Straty wynosza 24050 zl Spalone 
oudynki były ubezpieczone. Przyczyna 
pożaru nieustalona, 

We wsi Grondy, gminy  miastkow- 
skiej w powiecie łomżyńskim spionęiy 
doszczętnie cztery zagrody włościańskie 
z imwentarzem żywym į martwym oraz 
ze zwiez:onym już tegorocznym sprzętem 
Ponadto spłonęy dwa domy mieszkalne, 
1ależące do Romana - Koziowskiego. 
Straty wynoszą ponad 100.000 zł. 
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chwili, gdy Andrzejczyk usiłował prze- 
kroczyć granicę z Polski do Niemiec. 
Rannego Andrzejczyka, no udzieleniu mu 


pierwszej pomocy na miejscu, odwieziono | TS 


do szpitała sejmikowego w Ostrołęce. 


TARNOPOL 
Domy ludowe im. Idzikowskiego. 

Na posiedzeniu wojewódzkiego związ- 
ku stowarzyszeń polskich w Tarnopolu 
dnia 5 b. m. zapadla, na wniosek przewod 
niczącego dr. Władysława Dziadosza uch- 
wała w sprawie trwaiego uczczenia pamię 
ci bohaterskiego lotnika mjr. Idzikowskie- 
go. Mianowicie zarząd uchwalil rozpo- 
cząć akcję społeczną, celem zebrania fun- 
duszów na budowę szeregu domów ludo- 
wych na Kresach im. mjr. Idzikowskiego. 
Funkcje komitetu spełnia zarzad wojewódz 
kiego związku stowarzyszeń polskich w 
Tarnopolu, który postanowił uprosić do 
prezydjum honorowego szereg osobisto- 


Jak ustalono, pożar powstał wskurtekści. 


RADJO 


|samochody ciężarowe, 6 autobusów, 48, 
| motocykli, razem 191 nowych pojazdów, 
| mechanicznych. 

| Ogółem na 1 sierpnia r. b. zarejestro- 
wanych samochodów w Warszawie było 
8.435, z czego 3.175 prywatnych samo- 
chodów osobowych, 3,026 dorożek, 1.272 
ciężarowych, 772 motocykli, 99 samocho- 
dów specjalnych i 91 autobusów. 


PRZEJŚCIA PRZEZ JEZDNIĘ 

Dział komunikacji wydziału techniczne- 
go magistratu ułożył, 
|prób, nowe guziki wyrobu krajowego z 
białego metalu na przejściu przez jezdnię 
|przed hotelem Bristol i przed pomnikiem 
| Mickiewicza w odstepach 20 cm. Guzy 
te z czasem staną się jeszcze bardziej 
| widoczne, W r. b. będą one jeszcze uło- 
żone na przejściach po drugiej stronic 
| Krak. - Przedmieścia. t 


NOWE GMACHY SZKOLNE 

Z nowym rokiem szkolnym Warszawa 
uzyska cztery nowoczesne gmachy szkol- 
ne dla miejskich szkół powszechnych. — | 
Gmach przy ul. Leszno 105 jest już cał- 
kowicie gotowy. Obecnie wykończane jest, 
| tylko boisko. Na ukończeniu są też gma- 


jako dalszy ciąg, 


Program Połskiego Radjo na wtorek, dnia | 883 kc. POZNAŃ 339,8 m „Ne w a 
18-go b. m.: 1.00—7.15 Gimnastyka por. 12.20—12.50| Chy na ul. Okopowej i Gostyńskiej. Dom 
215 kc. WARSZAWA 1395,1 m | Radjografja. 12.50—13.00 Kom. P. W. K. 13.00 PrZY U. Gostyńskiej ukończony będzie 


11.56—12.05 Sygn. czasu. 12.05—12.50 Mu- —13.05 Sygn. czasu. 13.05—14,00 Koncert, SZKOWICIE 1 września, przy ul. Okopowej. 
zyka gram. 12.50—18.00 P. W. K. 13.00 Kom. gram. 14.00—14.15 Giełda. 14.15—14.30 Kom.| KOłO 15 września. Zaawansowana jest, 
met. 15.40 Kom. gosp. 16.15 Chwilka lotnicza. gosp. 17.50—18.00 Kom. P. W. K. 18.00——19.00 | również „budowa gmachu przy ul. El-, 
16.30 Program dla dzieci. 17.15 Kom. 17.25| Koncert popul. 19.00—19.20 Nadprogram. | PIadzkiej. Przypuszczalnie będzie on rów- 
Występy międzyn. lekkiej atletyki polskiej. | 19.20—19.45 Odezyt p. t.: Kultura polska na "192 Oddany do użytku na jesieni r. b., o 
17.50—17.00 P. W. K. 16.00 Koncert popul. Rusi. 19.50—22.30 Transm z Opery. 29.39 ile znajdą się fundusze na ostateczne ro- 


19.00 Rozmaitości. 19.50 Transm. z opery Po- 22.45 Sygn. czasu. 22.45—28.15 Radjografja. | PO” Z czterech powyższych gmachów, | 
S gmach przy ul. Okopowej będzie po- 


znańskiej. |23.16—24.00 Muzyka tan. dwój * będzi 
a wójny, t. j. mieścić będzie dwie szkoły 
055 kc. KRAKÓW 3i4i m Raw =» SAA PRE ko powszechne, a zatem na dwie zmiany 
15.40—17.25 Transmisja z Warsz. 17.25— » A dk By W A czynne tam będą mogły być cztery szko- 


17.50 Wykłady radjotechniczne. 17.50-—18.00 
Kom. P. W. K. 18.00—19.00 Koncert pop. z. 
Warszawy. 19.00 Rozmaitości. 19.20—19.45. 
Odczyt p. t.: cesarz rzymski Tyberjusz. 10.50. 
Transm. z opery poznańskiej. 


734 ke. KATOWICE 408,7 m | 
16.00—16.20 Kom. gosp. 16.20—16.30 Nad- 
Program. 16.30—17.00 Program dla dzieci. 


17.00—17.25 Koncert gram. 17.25—17.50 Tran. operetka w 2 aktach. 20.00 Langenberg. Der 


Zz Krak. 17.50—18.00 P. W. K. 18.00——19.00 
Transm. z Warsz. 19.00-19.20 Rozmaitości. 
.19,20—19.45 Nauka o Polsce. 19.45—19.50 Ko- 
Munikat harc. 19.50 Transm. z Poznania. 


j22.45 Transm. 


ranek popul. 12.50—13.00 P. W. K. 13,00 Kom. 
met. 17.00-—17.20 Program. 17.26—17,45 Aud. 
dla dzieci. 17.50—18.00 P. W. K. 18.00-119.00 
Transm. z Warsz. 19.00—19.20 Wolna trybu- 


ły powszechne. 


WALKA POLICJI Z AWANTURNIKAMI 
W podwórzu domu przy ul. Powązkowskiej | 


mi cpuścił zabawę i już go więcej nie widziana. 

Panuje przypuszczenie, że nad  Szczęsuvn: 
wykonano wyrok Sądu złodziejskiego. Zwloki 
zabezpieczono na miejscu. 


UNNA, 7 EE UCI ARTY RAKI 


TEATRY 


REPERTUAR. 
TEATR WIELKI nieczynny. 


TEATR NARODOWY. Dziś po raz 5-ty po 
| wznowieniu grana będzie doskonala pema hu- 
moru komedja Bałuckiego „Grube Ryby”, któ- 
ra wiekiem powodzeniem cieszy się ad szeregu 
już dni. Tłumnie zebrana publiczność 
bawi sie świelnie i  bucznie  oklaskuje 
znakomity zespól pp: Mieczys'awa Frenkla, 
kapitalnega odtwórcę roli Wistowskiego oraz 
pp.: Linderfównę, Lenerównę,  Junoszę - Go- 
stomską, Justjana, Bednarczyka, Tadeusza 
Frenkla, Skarzyńskiego i Zejdowskiego. 

W pełnych próbach pod kierunkiem dyr. 
Chaberskiego najnowsza ko'medja Adolfa No- 
waczyńskiego p. t: „Wiosna narodów w ci- 
chym zakątku”, która będzie najbliższa prem- 
jerą Teatru Narodowego. 

TEATR LETNI. Pełna humoru i sytuacyj 
komicznych krotochwila amerykańska Laric'a 
p. t: „Gorączka nalfiy” cieszy się w dalszym 
ciagu wybitnem powodzeniem. Publiczność zbie 
ra się bardzo licznie i darzy nienilknacem: 
eklaskami doskonałych wykonawców na czele 
2 pp: Gorczyńska. Gella, Laska. Rapackim, 
Wyrzykowskim i Neubeltem. 


Teatr Polski 


Artyści. 

O Z ny 
TEATR POLSKI. Dzis 
komedji amerykańskiej p. t.: „Artyści” ze 


przedstawienie 


na. 19.50—22.00 Transm. z Poznania. 22,00—|66, dwóch awanturujących się pijaków stawiło Stefanem Jaraczem, Marją Medzelewską, w 


z 
z 


detektorowy. 
ZAGRANICZNE 


20.00 Kónigswusterhausen. Lysistrata — 


Erbforster — tragedja w 5 aktach O. Lydwi- 
'ga. 20.00 Londyn. Koncert symfoniczny. 21.00 


,Rzym. Silvano — opera w 2 aktach Masca- | 


gniego. 21.15 Daventry. Król Henryk VIII — 
, Szekspira. 


Janowi Klimkowi, usiłującemu ich uspokoić. 
Jeden z awanturników. A. Błażejewski, uderzył 
policjanta t. zw. „bykiem” w brzuch, chciał mu 
wyrwać rewołwer i bagnet i ugryzł go w mały 
palec lewej ręki. Drugi pijak tymczasem usiło- | 
} powalić policjanta na ziemię. 


| 


|? 


gi posterunkowy. Błażejewskiego obezwładniono 
i zaprowadzono do 2 Kommsarjatu. Drugi a- 


| wamturnik zbiegł. j 


| 


Na wszczęty alarm nadbiegł na pomoc def: | 


Warsz. 22.45—23.45 Spacer | czynny opór posterunkowemu 26 komisarjatu, | rolach głównych. 


Teatr Mały 


Para nie para. 


TEATR MAŁY, 
weckiego 
Grabowskm w rciuch głównych. 


Cadziennie komedja I... 
„Para nie para” z Ramanówną ı 


PRZEGLĄD KA 


WYCHODZI NA NIEDZIELĘ, KOSZTUJE ROCZ. 24, KWART. 6, MIES. 2 zł. 


Przegląd Katolicki omawia zagadnienia religijne, , 
społeczne i kulturałne; orjentuje w aktualnych 
kwestjach pod kątem widzenia etyki katolickiej. 
Przegląd Katolicki ma obszerną kronikę zagra- 
niczną, dotyczącą życia katolickiego i akcji kato- 
lickiejj umieszcza recenzje nowych książek pol- 
skich i zagranicznych. 


Jedyny w swym rodzaju tygodnik — niezbędny dla 
każdego Światłego katolika. 


Redakcja i Administracja: 
WARSZAWA, KRAK. PRZEDMIEŚCIE 71. 


TOLICKI 


POLSKA 


aaa? 


PRACOWNIA ARTYSTYCZNO-"RZEŹŻBIARSKA 
i 
MECHANICZNA FABRYKA KAMIENIARSKA 


R. S LUBOWIECKIEGO 


WARSZAWA, 


KONTO P. K. 0. 6.831. 


WYKONYWA: 


Biusta, portrety w pła- 
skorzeźbie,z marmuru, 
bronzu i kamienia. 


FIGURY SWIĘTYCH: 


t allegoryczne, 
marmuru i 
bronzu. 


mienia, 


Po 5 zł, tygodniowo 
NA RATY 


Wyżyinaczki amerykańskie, 


nakrycia Norblina i Frażeta, 
lodownie pokojowe, maszyn- 


ki do robienia lodów, apara- 

ty „Wecka*, primusy, por- 

celana, szkło i naczynia ku- 
chenne. 


„WYGODA" 


Marszalkowska 38 m. 20. 


2-ga brama. 


NA RATY I ZA GOTÓWKĘ! 
wykwintne ubiory 

męskie 
“poleca firma: 


CZYŻEWSKI Złota 15. 


EJ 


-= 


PIÓRA WIECZNE 


teparuje specjalny zakład po ce- 
nach przystępnych 
S. Kuliński i S. Zając 


kowy-Świat 33 w podwórzu. 
Tel. 149-29. 


Farby lakiery I chamikalja 
Zdzisław Rudnicki 


Warszawa, Podwale 13 


tel. 335-22 i 191-80. | 


NA RATY 


Miodowa 6, tel. 152-20. 
Folecamy na sezon wiosenny palta 
męskie, damskie, garnitury oraz 
materjały łokciowe, kamgarny, ga- 
bardiny, wełny, jedwabie i inne. 
Obuwie. 


Warszawskie Zakłady Konfekcyjne 
Sp. z ogr. odp. 
Fitro w Warszawie, ul, Podwale 13 
telefony 181-80 I 335-22. 


Własne wytwórnie: Odzież 
konfekcyina, odzież techniczna, 
bielizna sportowa, umundurowania. 


— 


ul. 
(dom własny). 


DZIKA 68 


TELEFON Nr. 42-88. 


POSIADA NA 


SKŁADZIE: 


z ka- 


Pomniki gotowe z gra- 
nitu, marmuru i kamie- 


nia. 


ROBOTY KOŚCIELNE: 


Ołtarze, chrzcielnice, 
kropielnice, 


pomniki 


ścienne i t p. 


GDZIE KUPOWAĆ W WARSZAWIE? 


OPTYK 


ST. RUDZKI z Kijowa 


Warszawa, Nowy-Świat 40. 


w podwórzu gdzie kino 
„PAN“. 


TAPICER-DEKORATOR 


Przyjmuje roboty i przeróbki po 
wyjątkowo niskich cenach i tylko 
w pierwszorzędnym gatunku kana- 
py i fotele KLUBOWE, kryte skó- 
rą, wszelkiemi materjami, otoma- 
ny, tapczany, kozety, materace go- 


towe i na obstalunki. 
Telefon 533-735 


NOWOCZESNA WYTWÓRNIA 


STEMPLI i KLISZ 
KAUCZUKOWYCH 


Z. GĄSIOROWSKI 


WARSZAWA, ul, ŻYTNIA 27. 


5 grOSZy to wydatek na który 

stać każdego. Wspieraj misje przez 

naklejanie na wszelkiej korespon- 
dencji znaczka misyjnego 
wartości S5 groszy. . 


Do nabycia w Księgarni 
PRZEGLĄDU KATOLICKIEGO 
WARSZAWA, KRAK. PRZEDM. 71. 


ZAKŁAD ZDOBNICTWA ROŚLINNEGO 


Michał Kordua jucic: 1S-ka 


Warszawa, Żytnia 34 


tei. 288-712. 


poleca własnej rodowil: rośliny szklarmowe i gruntowe w donicze 
kuch i na kwiat cięty, oraz wszelkiego rodzaju wyroby z kwiatów 


KAPE U ZE 


FILCOWE, 
SŁOMKOWE. 


oraz czapki płócienne 


poleca: 


"| 
w modnych fasonach. | 


POCHMARA 


ZGODA 3. 


PIECE SZRAJBERA 


Mocna i 
stała hermetyctzność, a skut- 
kiem tego $0”/, oszczędności 
opału w porównaniu do wszyst- 


TEL. 79-24. 
mieszkaniowe 


1 kuchenne 
trwała konstrukcja 


kich pieców kaflowych. 


Zbędność corocznych remon- 
tów. estetyka, gwarancja, ta- 
KARPOWICZ WACŁAW |niość. Przeszło 50000 sztuk 
w użyciu zatwierdzone przez 
wszystkie ministerstwa i urzędy 


Wynalazek I wyrób całkowicla polskie. 


KAROL SZRAJBER Sp. z 0. 0. 


w Warszawle, ul. Grójecka 34, tel. 320-34. 


JAN ŚNIEGUŁA 
UL. NOWOGRODZKA 35. 


Poleca wykwintną robotę ze awo- 
ich i z powierzonych materjałów. 


Solidnym udziela kredytu. 


BALUSTRADY 
schody. okna, kolu- 
mny roboty ślusar= 
skle po cenach 
konkurencyjpych a0- 
lidnie wykonywa 


J. KRYGIEL śeóctoa 10, wi. 53-18. 


MEBLE rouanznateznia 


Sypialnie, jadalnie, gabinety. Kre- 


densy, stoły, krzesła. Otomany, 

fapczany, kozetki, Brystolki, oka- 

jne salony i kompiety klubowe. 

otówką, ratmmni. Dogodne wa- 
runki. 


„FLORIDA, 


Chmielna 41, róg Marszałkowskiej 


Kapelusze 


męskie 
KAROL STEGNER ul. Trębacka 11. 


NA RATY | ZA GOTÓWKĘ 


Wykwintne okrycia damskie, mę- 

skie, uezniowskie, dziecięce oraz 

konfekcje damską oddaję na dogod- 
nych warunkach. 


Solidna robota, 


Cany konkurencyjne. 
L. Szabłowski, Bracka 6. 


SoLo 


BUTY ZDROWIA 


+ 
SZEWC ORTOPEDYSTA 


A. BIERNACKI 
Elektoralna 19. 


D E EED EEr SE TEZA 


Fabryka lustar | sżIłfiernia szkła 
B-cia BABICZ 
Warszawa, Solec 77, tel. 150-02. 

b 1 1 ” 
RE a sht PaE oe a 


boty w zakres szklarstwa wcho- 
dzące. 


Zakład Ogrodniczy 


M STRZELECKI 


WARSZAWA PŁOCKA 52. 


ZAKŁAD 
KAMIENIARSKI 
Wykonywa: 


Roboty marmurowe, granitowe z 
piaskowca i reperacje takowych. 
Ceny konkurencyjne. 


Nowy-Świat Nr, 38. Tal. Kr. 145-92, 


PATEFONY prawdziwe 
poleca GŁÓWNY SKŁAD 


A DAM KLIMKIEWIC 
Marszałkowska 154 


Warunki dogodne. 


Cenniki bezpłatnie. 


MEBLE LUKSUSOWE. Gabinety, jadat- 
nie, sypialnie, salony makoniowe, 
złocone, klubowe garnitury skó- 
rzane nowe i okazyjne. Wybór pię- 
knych kompletów okazyjnych po 
niebywale nizkich cenach, lecz go- 
tówką.-— Proszę sprawdzić! Ewentu- 
alnie odpowiedzialnym częściowy 
kredyt. Kracza 34, STEFA ŃSKi. 
rosimy adres zachować. 


KRAWIEC 


Męski C. Borkowski 


W Warszawie, Marszałkowska 30-a. 
Telefon 2355-06. 
Przyjmuje obstałunki z własnych 
i powierzonych materjałów, 
po cenach przystępnych. 
Solidnym udzielamy kredytu. 


MEDALE ZŁOTE: 
Połersburg 1916 r., Warszawa 1927 r. 
ORTOPEDA 


ANT. KUGLER 
MARSZAŁKOWSKA Hr. 42 


teiaton 146-652. 
Poleca nejnow” 


szych ulepszeń: 
protezy, aparaty 
ortopedyczne, pa- 
sy brzuszne i 
przepuklinowe, 
wkładki na płaską 
stopę I obuwie 

ortopedyczne 


MEBLE CENY wyjątkowo nir- 
1 kie, lecz gotówką. Pro- 
szę sprawdzić! Sypialnie, jadalnie, 
gabinety, salonów wybór, pojedyń- 
cze sztuki. Specjalność: garnitury 
klubowe tylko pierwszorzędnej ro- 
boty, kryte najlepszerni skórami, 
otoman wybór, kozetki, tapcrany 
Ewentualnie odpowiedzialnym 
częściowy kredyt. HOŻA 21. 


Gfizy pałentowane £ podwójną 
watką a DANDY patent Ni. 714 
Polskiej wytwórni gila 
„ZNICZ! 
Bronisław Szybowski i S-ka 
Warszawa, Marszałkowski 49, tel. 182-48. 


Chory żołądck bywa jedną z 

przyczyn powstawania najroz- 

maitszych chorób zanieczysz- 

cza krew i tworzy złą prze- 
miang materji. 


Zioła z gór Marcu dya Lavara 
są idealnym środkiem dla uzd- 
rowienia żołądka: usuwają ob- 
stmukcje (zatwardzenie), są dob- 
rym Środkiem przeczyszczają- 


= diz 
n ar" sę $ s CJ zm 
RATUJCIE ZDROWIE! 5. 
nów trawiema, wzmacniają or- 
e ganizm i pobudzają apetyt. 


Zioła z gór Harcu d-ra Lauera łagodzą cierpienia wątroby, nerek, kamieni żółciowych, i cierpienia 
hemoroidalne. Cena pół pudełka zł. 1.50, podwójne zł. 250. Sprzedaż w aptekach i składach aptecznych. 


UWAGA: Wyastrzegać się bezwartościowych naśladownicćtw. 


Skład Główny: 


b R mii ">" | mó | 


„Proton — Warszawa, Św. Stanisława 9/11. 


ZAKŁAD OGRODNICZY 


JAN SZMIDT 


PROBLEMY 
RELIGIJNO MORALNE 
Do nabycia w księśarni 
Przegłądu - Katolickiego 


w Warszawie i we wszyst- 
kich księgarniach. 


Kursy Kierowców Sama shadowych 


H. PRYLINSKIEGO 


M. Jerezolimskia Nr, 27. 
Szybki kurs nauezania jazdy 
praktycznie i teoretycznie. 


(Kursy zawodowe I amatorskie), 


Warszawa, Górczewska 79 
taiafan 415-23. 


Hodowla kwiatów ciętych i denicz- 
kowych. 


ENA NUMERU w Warszawie ina warszawskich dworcach kolejowych 26 groszy. Drzedpłata miesięcznie w Warszawie i na prowincji 4 zł. 50 gr. zagranicą zł. 8 


CENY OGŁOSZEŃ: Za wysokość 1 milim. lub za jego miejsce. przed tekstem (układ 4-szpaltowy) 70 gr. w tekście (układ 4-szpaitowy) 90 śr. wzmianki 1 zł. 50 gr. Za tekstem 
awyczajne) układ 8 szpaltowy 50 gr. Drobue za wyraz 20 gr. Poszukiwanie. i zaofiarowanie pracy 50% taniej. 


Ogłoszenia tabelaryczne i fantazyjne skośne) o 50% drożej. 


Ogłoszeaia Przyjmuje sie tylko za gotówie, 


Adres Redakcji, Administracji i Ekspedycji Krak. Przedm. 71. Telefon Redakcji 503-59. Administracji 240-15. P. K. O. 19.119. 


Redaktor: LEON RADZIEJOWSKI. 
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Wydewca: DOM PRASY KATOLICKIEJ SP. z O. O. 


